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ANDRZEY STANISŁAW KOSTKA

M Ł O D Z I E I O W S K I
Z  B O Z E Y  Y  S T O L I C Y  A P O S T O L S K I E Y  Ł A S K I  BISKUP PO- 

Z N A N S K lI  Y  W A R S Z A W S K I ,  K A C L E R Z  W .  KORONM «- 

O R D E R O W  O R Ł A  B I A Ł E G O  Y  S. S T A N I S Ł A W A

K A W A L E R .

W szyjlkiem u Duchowleńjłwu y wiernym całey Dyecezyi naszeff 

zdrow ie y Pajlerfkie Błogojlawieńjlwo,

2 ^Agęszczone 'tr tym zwfaszcza Mieście spiawy rozwodowe 
nayprzykrzcysz^ goryczy napeíniaifi serce nasze Pa­
sterskie.

N ie  możemy bez uczncia nayżywszego źalu pa­
trzy ć , iak małżeństwa w rozmaitych stanach, y to 

po dfugim nawet z sob§ zamieszkaniu y wydaniu na świat potom­
stwa , nagie porożniai^ s i ę , nieubłagany do siebie zebierai^ niechęć, 
y mimo nayusilnieyszych starań, do zgody y iednos'ci z soby przyisć 
nie chcj  J ale owszem do sądu zaraz żale y skargi swoie wytaczai? , 
iak nayuporczywiey przy nich obstawai^ , y wzystkich wzruszai? pra­
v a  sprężyn, żeby nieważność ślubu swego o k a za ć , a zatym y roz­
wód pozyskać.

Rozum
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Rozum przyroá^ony, prawo B oskie ,  ustawy K ościelne, na 
Iconiec dobro społeczeństwa ludzkiego nieiozerwane mieć chcg maí- 
żeństwa. Sądzilibyśmy się więc winnenń przed Bogiem , Kościołem 
y Oyczyzn^ , żebyśmy nieprzedsiębrali sposobow do wstrzymania tev 
nawainości , która nąyniebespiecznieyszemi skutkami trzodzie nasze/ 
zagraża.

Przyrodzone s'wiatío rozumu dyktuie , iż sfowa d a n eg o, a 
tym bardziey kontraktu , należy każdemu y koniecznie dotrzymać. 
Alożeż zaś być sibwo lub kontrakt wifkszey wagi nad szlub maT- 
żeński ? Szlub przed Oftarzem Pańskim , w obecności Kapłana lub 
Kapłanów y  ludu wiernego obrządkiem nayuroczystszym zawarty !

Stworzywszy Pan Bog naypierwszych naszych Rodzicow za- 
Matth; raz im zapowiedział: ,, co Bog z łą c z y ł ,  tego niech człek nierozłą- 

cza. ,, Jezus Chrystus raś zwiijzki małżeńskie do godności Sakra­
mentu podwyższył, y iż nierozerwane być pow inny, powiele razy 
nauczał. Y  tak zapytany od ż y d ó w , czyliby wolno było porzucić 

Matth; ¿onę ? odpowiedzi.ał: „  Moyżesz przez wzgl^jd na ślepotę y zakamie- 
,,niałość serca waszego, pozwolił wam porzucać żony wasze: z po- 
jjCz^tku zaś nie było te g o ,  y ia powiadnm w am , iż ktokolwiek po- 
, , rzuci żonę swoi^, y inn:} w eźm ie, cudzołoży: ,,  w drugim zaś 

Marci mieyscu potwierdził toż samo w słowach ; ,, ktokolwiek porzuci żo- 
íj'íS swoią , y innę weźmie , cudzołostwo z ni? popełnia ,  y ieżeli 
„żo n a  porzuci męża sw eg o , a za innego poydzie , cudzołoży. „

Bphes. ę. T akże  Paw eł S. w liście do Efezów napomina; ,, Mężowie
„ko chaycie  żony wasze iak Chrystus ukochał K o ś c i o ł . . .  D la  tego 
„człow iek  odstąpi O yca  y Matki , y złączy się z żoną swoią , y bę- 
„dzre ich dwoie w iednym ciele. ,, Jako zaś związek Chrystusa z 
Kościołem iest ,  y będzie do skończenia świata nierozerwany, tak 
łJuby męża z żo n ą, nie powinny sig kończyć, tylko z śmiercią.

K o śc io ł  S. naypilnieyszy stroz n*auki Ewangeliczne/ y poda­
nia Apostolskiego, nieodstępnie zawsze n auczał,  że śluby małżeń­
skie nierozerwane nigdy być powinny j Zc ani mężowi żony , ani

żonie
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XXIV.

żonie m f ía  porzucić níegodzi się, tym fcardziey za* , odstąpiwszy się,, 
w nowe małżeństwa wstępować, ale gdyby się trafiło kiedy dla spra- 
wiedliwey przyczj 'ny, żeby mieli być rozłączen i ,  na ow czas to 
rozłączenie trwać nie m a , tylko aż się poiednai^. Ztąd S. Augu­
styn na te słowa Pawła S. ; ,, tym którzy w małżeństwie zostai^ Cor: i. 
„p rzyk a zu ię , nie ia , aje Pan B o g , aby żona męża nieodstępowała,
„ ie ż e l i  zas' odstąpi, aby innego męża nie b r a ła ,  albo żeby z wła- 
,,snym mężem pogodziła się:  , ,  Słowa te Apostoła po tylekroć i.2dode 
powtarzane, prawdziwe są , żywe sy , iasne s .̂ Nie może być żo- 
na pod władzę powtornego męża , poki pod władzę pierwszego być cap; j. 
nieprzestanie , wtedy zas dopiero przestanie być pod władzy pierwsze­
g o ,  gdy umrze.

T ę  naukę Kos'ciof S. Katolicki w wszystkich wiekach zacho- 
w y w a i ; tę nam zostawili Oycowie SS. , tę czytamy w dzieiach wszy­
stkich, powszechnych Kościoła Zbora25 ,̂ tę na koniec ponowił ostatni 
Generalny Zbor Trydentski, w słowach następujących : ,, Ze śluby mał- Sess: 
„żeńskie powinny być nierozerwane , y trwać do śmierci, pierwszy 
„rodzaiu ludzkiego Oyciec duchem Bożym napełniony w y z n a ł ,  gdy 
„p o w ied z ia ł:  to iest teraz kość z kości m o ich ,  y ciało z c iała  me- 
„ g o  , dla tego porzuci człowiek Oyca y Matkę sw oię, przywięże się 
„ d o  ż'ony swoiey , y będzie ich dwoie w iednym ciele. Jż zaś tym 
, , związkiem dwie tylko osoby łęczę się y lednoczę, Chrystus Pan 
, , otwarcie n au czył,  gdy ostatnie te słowa, niby z ust Boga pocho- 
,,dzęce ponawiaięc r z e k ł :  więc iuż nie d w a ,  ale iedno iest c ia ło *
,,y  zaraz trwałość tego zwięzku przez Adama tylko wyznań? , temi 
, , słowy potwierdził: co więc Bog z łą c z y , człowiek niech nieroz»
„ł^cza. „

A le  gdyby nawet prawo naturalne. Boskie y ludzkie , tak 
iaśnie y  mocno nie było  w arow ało, żeby małżeństwa były niero- 
lerwanc j tedy dosyćby ieszcze być powinno wstrętu od rozwodow 
z nieszczęśliwych ich skutków na społeczeństwo ludzkie spływaię* 
cych. Małżeństwo t o ,  które miało być ziednoczenieni y  podpory 
fa m il i i ,  staie się okazyę nieprzyíaz'ni, niechęci y  zobopolnych prze­
śladować ! Zamiast powiększenia zaludnienia ,  nie żyi^c z  sob^ y,

( a  i )  a za-
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a napędziwszy się w díugi y przykry process , bierze częstokroć po- 
cliop do rozpusty : ?,goła zamiast coby kraiowi przysposobiło za­
cnych y użytecznych Obywatelo\v,  bez-potomnie y nieraz w mío-» 
dym wieku z tego świata schodzi ; Coż mówić o potomstwie spło­
dzonym przed rozwodem ! Jaka iego będzie edukacya Czego z nie­
go spodziewać sfę dla familii y Oyczyzny ? Nayprędzey zapatrzy­
wszy się dzieci na domowe nierzr¿dy między R o dzicam i, stan^ sig 
ich z własny y Oyczyzny krzywdzi naśladowcami ¡

T o ,  co dopiero, chociaż wkrotkoćci przytoczyliśmy, dosyć ia- 
śnie pokazuie , że wchodzące w niarżeństwo o so by, y targać znowu 
s'więte iego związki przez rozwody usifui.jce niedosyć zastanawiai^ 
się nad obowiązkami tegoż stanu , nierozmyślnie weń wstępni^ , 
zie w nim ¿yi<| y nayczęściey z zgorszeniem wyiamać się z niego 
starai^.

M a  wprawdzie Kościoi ipoc , sadzenia sprawy rozwodowe, a 
iasniey mówiąc ma moc poznawania, czyli  ślub ten w szczegulności, 
b y i  dobrze lub nie zawarty ? a zatym decydowania o iego ważno­
ści li’b nieważności. Ci wszyscy iednak , którzy się do spraw roz­
wodowych kwapię, ieżeli mai;} cokolwiek, delikatności sumnienia , 
pamiętać maię na to ,  iż może to być,  że wywodami swoiemi zy- 
skai^ deklaracyę nieważności swego małżeństwa , ale niewszystko co 
na Sędzim prawnie wymogą , za sprawiedliwe przed Bogiem uydzie.

0
Kapłani Pańscy ! Alacie okoliczność, w ktorey B o g u , Ko­

ściołowi y społeczeństwu , rzecz mił^ uczynić możecie ! Okoliczność, 
w ktorey upomnieć się macie o krzywdę B o g u , Ko^'ciołowi y O y- 
czyz'nie wyrzijdzon^, y na dal i§ odwrocie ; okoliczność , w ktorey 
żarliwość łVaszę o chwałę B o g a ,  o poważanie ustaw Kościelnych, o 
rzecz pożyteczny kraiowi okazać powinniście. Zgromadzaigcemu się 
do świetnie Pańskich ludowi, przekładaycie często, zaw sze zaś z nay- 

Ephes. 5. większy doskonałością y mocg , iak wielki iest Sakrament mAłżeństway 
iak rozmyślnie trzeba się do niego obowięzywać, iak m ężn ie, nie- 

üchronnie trafiaiyce się w nim przykrości znosić.

Prze-
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Przestrzegaycie, żeby zabieraiący sTę do swiętycb m ałżeń­
stwa związków nieprzystępowali do piijyięcia Sakramentu bez potrze­
bnego przygotowania , bez wezwania pomocy Pana Boga. Upr^^tay- 
cie to uprzedzenie, iż sluby niaiżeńskie r/eczą nayoboiętnieys*§, 
y żeby sig i^czyć szzzegulnie , tylko dla interessu doczesnego.

Alowcie do ich serc, że poganie nawet związków tak nie­
rządnych nie c z y n i l i ,  aby w małżeństwo wchodzić mieli nie z powo­
du miłości y wzaiemnego szacunku , ale tylko z zapęviu passyi lub 
ehciwosci bogactw. T o  iednak iest ( co z żalem trzeba wyznać ) 
źe teraźnieysze małżeństwa klei.

W y  na koniec wszyscy, którym powierzone iest staranie oko­
ło  dusz bliz'nich : Pasterze y Rz^jdcy Kos'cioiow Parafialnych , kiorzy 
u Ołtarza Pańskiego Sakrament małżeństwa administruiecie, y za­
warciu tych uroczystych ślubów przytomni iestes'cie : wy mówię , w 
których ręku naywięcey iest wcześnie zapobieżeć nieszczęśliwym spra­
wom rozwodowym ,  nieadministruycie lekkomyślnie tego wielkiego 
Sakramentu małżeństwa. Powinności? ur/.ędu waszego iest wcześnie 
dochodzić, czyli nie masz przeszkody iakiey do małżeństwa między 
osobami do niego wstąpić chcącemi. Poki nie będziecie upewnieni, 
czyli to z własney wiadomości j czyli z zeznania świadków wiary 
g o d n y c ii , że nie masz żadney przeszkody , nawet do zapowiedzi , a 
tym baydziey do dawania ślubu nieprzystępuycie. Obieraycie na 
reszcie narazić się czasetn, niż sic exponować na nieważne admini­
strowanie Sakramentu , a zatym danie potym okazyi do rozwodu.

Nayczijstsze przyczyny w sprawach rozwodowych widzieć się 
daią. \m(y. Ze ślub b y ł  zawarty nie przed własnym Plebanem, ido. 
Ze iedna z stron zawieraiących ślub b*yla przymuszona. N ic  nie 
iest rzadszego, iak żebyśmy mieli zlecać dawanie ślubu innemu Ka­
płanowi, prócz własnego Nowożeńcow Pasterza. Jeżeli tak iest, toć 
Pasterz znać powinien swoie owieczki, a przynaymniey upewnić się 
wcześnie powinien, czyli osoby, którym ślub ma dawać, a przynay­
mniey iedna z nich do owczarni Jego należy. Jeżeli  nie będzie te­

go
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go pew nym , niech się nie mięsza do dawania ślubu, y owszem cale 
się z tego w ym ó w i ,  gdyby się też aż narazić ,  bo lepie/ niechęć 
k u lz i , niżeli Boga y Kościofa na siebie ścięgnęć. Jest to rzecz 
wielkiey w a g i ,  niechcieycież iey przynaymniey odt?d lekce w a żyć ;  
niezawodźcie cudz-ego y swoiego sum nienia, nieścięgaycie na siebie 
winy przed B o g ie m , a razem budźcie pew ni, że przeciw zaniedbu- 
ięcym tey istotiiey Pasterzow powinności, y my y Konsystorze nasze 
naysurowiey postępować będ§.

Przymus do małżeństwa wszystkim prawom sprzeciwia s i ę ,  
a przeciwnie wszystkie prawa za wolnością w wstępowaniu do m ai-  
żeństwa mowi^.

Rodzice y Opiekuni nieprzymuszaycie d z ie c i , nad ktoremi 
*  natury , albo prawa opieki wiadzę macie do małżeństw , od któ­
rych wstręt maię. Dawaycie im zdrowe rady , ale nienarzucaycie 
im mężów albo żon t miarkuycie ich zapędy, ale nieprzeznaczaycie 
im O s ó b ,  z  ktoremi koniecznie maig'wchodzić w m afieństw o; wy- 
stawuycie im przed oczy to wszystko , cokolwiek ich czeka , ale nie 
niewólcie ich do m aizeństwa,  ktorego sobie cale nie życzę. N ie  
czyńcie ich nieszczęśliwemi y siebie samych ; nieścięga/cie na siebie 
tych przeklęct.v , ktare w zfym pożyciu miot-ić na was będę, y które 

Concłl; i^¿ Kościof zapowiedział: ,, Gdy nayniegodziwsza iest rzecz wolność 

X X I V ,  * ,,z;ibierania się do ślubów małżeńskich gw a łc ić ,  y od tych być po- 
Cap. IX. krzywdzonym , którzy sę praw stróżami ; przykazuię Zbor S. wszyst- 

,,kim iakiegokolwiek bądź stopnia, godności y kondycyi Osobom, pod 
,,karę pr/eklęctwa ,  żeby nigdy iakimkolwiek będź sposobem, kogoż» 
,,kolwiek będź przymuszali do zawierania ślubów małżeńskich. , ,

W y  zaś Pasterze y wszyscy Kapłani ,  którzy Sakrament mał­
żeństwa administruiecie, niespuszczaycie nigdy z pamięci tego wiel­
kiego obowi.’v,ku , który prawo Kościelne na was w kłada, y ktoie 
tak uroczyście iest ponowione, przez Oyca S. Benedykta X IV .  dnia 
i 8 .  Maia Roku 1 7 4 3 . ,  ażebyście nim do zapowiadania Oblubień­
ców przyidzie , tym bardziey, nim dodaw an ia  ślubu prz/stępicie ,

iak
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iak nayśclsley tychże Oblubieńców , v to każdego z osobna iak nar- 
pilniey pytali y  dowiadywali się od niego , ieżeli z powodu zupefney 
w oln ości,  a nie zaś przymusu iakiego do Oftarza przystąpić , «y śluby 
małżeńskie czynić m a ?  N igd y  takowego wybadywania s ię , a zatym 
upewnienia, o wolnym wstępowaniu do maí/cústwa Oblubieńców, 
nieopus^czaycie, a nawet na obcego Kapfana niezdawaycie. Jle razy 
zaś postrzeżecie, że się przymus w zawarcie małżeństwa m ięsza, nie- 
ważcie się dawać ślubu , a przynaymniey odłożcie go : niech Oblu­
bieńcy małą czas do namyślenia s ię , bo idzie o ich szczęśliwość na 
cafe życie , bo inaczey , mogą się y na wieki uczynić nieszczęśliwe- 
mi. M y  dla pewnieyszego skutku te g o 'za le ce n ia , iako od początku 
wstąpienia Naszego na tę Stolicę trudność w uwalnianiu od zapowie­
dzi , okazywaliśmy y okazuieniy , tak y na potym ściśley okazywać 
będziem y; a to , żeby za poprzedzalącemi w Niedziele publicznemi 
z AmbiJny zapowiedziami, íatwiey odkryły się przeszkody , które mo- 
g.  ̂ między nowożeńcami zachodzić. Kiedy zaś zaydą przyczyny ( o 
Itore zwłaszcza w tym Mieście rezydencyonalnym Królewskim nie 
trudno ) że trzeba będzie kogo uwolnić od zapowiedzi , tedy w Jn- 
dulcie bardziey odtąd warować każemy, iuż to wcześne Nowożeńcow 
exam inowanie, aby to do czasu, kiedy iuż do Ołtarza Nowożeńcom 
iść potrzeba, nie było nigdy odkładane, ale owszem żeby kilką dnia­
mi , albo przj-naymniey iednym dniem ślubu dzień poprzedzało , a 
zatym wolność wstępuiących do małżeństwa bardziey była ubeśpie- 
c z o n a , y przeszkody do ślubu, ieżeliby iakie z a ch o d ziły ,  łatwiey 
się odkryły. T y m  warunkiem w Jndulcie ściśley odtąd ostrzegać się 
m aiącym , łatwiey wam złożyć się będzie, gdyby też naydystyngwo- 
wańszym Osobom , że skwapliwie, y bez żadnego wyexaminowania , 
ani sami ślubu daw ać, ani komu innemu pozwolić dać nie możecie. 
N ikt  dobrze myślący nie będzie wam m ia ł  za złe t e g o , że obowią­
zek urzędu waszego dopełniacie : tym zaś dopełnianiem powinności 
urzędu waszego , w rzeczy tak wielkiey w a g i , iak iest ta , uczvńcie 
tamę nieszczęśliwym sprawom rozwodowym, y odwroćcie zgorszenia, 
i to r e  o'd nich nierozdziełme. N a  koniec z troskliwości Naszey 
Pasterskiey o dobro tey owczarni, nie możemy opuścić y tą razą , 
abyśmy wam Kapłani Pańscy y  współ-pracownicy w winnicy Pań­

skie/ ,
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s k ie y , níeprzypomniell, żebyście się w obowiązkach urzędu waszego 
bynaymniey nie opuszczali. . Karuicie pilnie trzodki wasze chiebem 
siowa B o żeg o , buduycie ic zawsze przykładem waszym, poswigcay- 
cie iaskaini y pomocami Sakramentów ; sfowem : przysposabiaycie ie, 
żeby swoiego cz?.su przed tron naywyższegO Pasterza zajiieśli chwa­
lebne owoce prac y trudów waszych Pasterskich , a zatym wraz z wa­
mi część Kos'ciofa wiecznego Synów pierworodnych , skl'adali. Dla- 
większey zaś tego wszystkiego wiary y wagi , ninieyszv list ręky 
wiasny podpisany y piecztjcią Naszy stwierdzony przedrukować , vi4 
cnrsoria po wszystkich Kościofah rozesfać , z Ambon czytać y publi­
kować rozkazaliśmy. Dan w W arszawie dnia 1 4 .  Lutego Roku
1 7 7 7 .
,r.

V

A N D R Z E Y  S T A N I S Ł A W  
BISKUP,

Paweł Barss Sądów Zaáwon 
Bijkufich Pisarz»
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